
KCRJER WlRiMWiEI
D. 19. L is t opada —  Rok 1840.  

Czwar tek. M  308. Jutro,  Ś. Fel  ix Wslezjosz.  
l inie:  J J .C.W.  (Michała Mik:  i Paw:

W e d ł u g  postanowienia Rady Admioist : ,  odtąd  
w mieście K o g o rja  zamiast  Smiu dawnych i armar -  
ków, będzie  6 ,  na bydło ,  konie,  p roduk ty ,  wyro­
by i t. p „  w dniach : W e  Wto r ek  po Niedzie l i  
przew;;  VV dzień Rozesłania Apostołów; Ś. Ł u ka ­
sza; Ś. Marji  Mag:;  Ś. Tomasza Ap:; Ś. Mateusza. 

Ma łżonka,  Potomstwo,  Krewni ,  Koledzy i na- 
liczni Przyjaciele ś p. Stanis ława Sosnkow -  

■’'kiego, Asesora Trwa:  Ogniowego,  Kawalera O r ­
derów i S t a n i  s ł a w a  2 k l .  i ś. A n n y  3 klas- 
*y, uczuli niespodzianie dotkl iwą boleść s e r e s ,  
doznali smutku z powoda nagłego wczoraj na­
stąpionego zgonu tego zacnego,  szanownego,  
uinogiemi  przymiot ami  ozdobionego Męża.  Po­
kuj ,  wieczny pokój  Jego cnotl iwej duszy ! Zy ł  
lat 56. Zwłoki  Jego iutro o godzinie  3ej  z po ­
łudni a będą przeniesione z domu przy ulicy 
P rę t a  K , ,  268,  na smętarz Powązkowski .  —- 
Pogrążona w smutku Ż na wraz z Dziećmi po 
sliacie ś. p.  M ich a ła  S tna lrzyńsh iego  Obywate- 
a* w ” 3 roku łycia  w czoraj zmar łego ,  zaprasza- 

krewnych,  przyi ac ipł  i znaiomyih na obrzęd 
Pogrzebowy,  odbyć  się maiący iutro o godzi-  

w p ó ł  do 3ciej ‘ po południu,  z Kościoła 
De.rnarrdynów, na smętarz Powązkowski .  —  

czorej złożono w Redakc j i  Kur jer a zł .  3 dla 
łl<oralnie zaniedbanych dzieci  od Jakóba Lokaia 

' ' lechlujstwo, n i edbałość ,  nieobyczaj ność po- 
" ' " ao t t o l oc m napomnieniu.  Za Woal  na korzyść 

c trony  najwyżej o l in  owano ał.  15; Osoba która  
' c e n ę  poda ła ,  raczy agłosić się po  odbiór  do 

c pu Ubogich.  Z skl epu PP.  ^Tatarkiewicz 
I zeciiw 0 0 .  Reformatów,  wczoraj złożono w Re- 

* L a te k  *a *ł. 22, iako poda runek
dria l a‘, c 9 *'S kolendę, dla Ochrony ubogich 

R <■ k ;  m o | H ta niaya nfi-ra pobudzi  i inne 
W ?P?  “ dzielenia iąkich przedmiotów.  —  
Mt P * * " "  A u S- Em : G liksberga  przy ulicy 
glv? ' lOWf^ b a r a m i ,  złóż. ono w komis 105 ze-

w P r*ePJsznego dzie ł a pod tytułem : T resor

de N um ism a tique  et de G lyp tignę. Za te 105 ze*
sz y t ów których cena sklepowa wynosi zł, 1260,  
w łaścic ie l Łąda ty lko  z ł .  7 3 5 . —  K a len d a rz  
A stro n o m iczn e  G o sp o d a rsk i na rok  1841 d a ­
wniej P u k sz ty , ie rm  G S a lcs tc ina , wyszedł  * d r u ­
ku; obejuiui«:  Święta Rzymskie,  Ruskie,  dnie G o  
lowe wRossj i  i w Królestwie Polaki em,  I u nacjo 
święta żydowskie,  planety panuiące w tymże ro ­
k u ,  pożyteczne wiadomości  gospodar skie ,  do ­
kończenie  powieści z dziennika pewnego Dokto­
ra ,  Anegdoty,Tabnl la  przychodu i odchodn pocai,  
* wyszczególnieniem dnió i godziny,  J a rm ark i  
Znaczniejsze i zagraniczne;  spr zedaia  się po wszy­
stkich Księgarniach w Warszawie i w g łównym 
sk ł adzie  różnych kalendarzy,  w księgarni  przy 
ulicy P r u c e h  >dniej w d o o i u  J W .  G łuszy /łsk iego  
N r  797; b iorącym na tuziny, odstępuie się rabat .  
W  tejże ks ięgarni  nabyć można róinycHTksiążek 
polskich i w i nnyoh igzykach do skomple towa­
nia,  oraz i dz ie ł  kompletnych.  —  Wkró t ce  
w Wie lk im  Tea t r ze  daną będzie nowo t łumaczo­
na Opera  Czy.narozego 1 /a łie ń tlw n  taiem ne ( I I  
M atrim onio  S  egret to ) . DominikCywizzrora(Gzy.  
rnaroza) iost do d i i s  uwalany za i ednego z naj­
znakomitszych kompozytorów przy- keńcu wie­
ku 18gn. Rył  uczniem s ławnego D uran te  Ka ­
pelmis t rza w Lorecie. Pierwsza iego Opera  h*r>- 
r a  rozgłosi ła  iego imic,  była  F a n a ty k  w yśm ia ­
n y . Od 1 782 do 1800 napisa ł  O p e r  120,  ( u m a r ł  
r.  1801 )• Z znakomitszych b y ły  grywane w W a r ­
szawie : Jonaka  i  B ern a rd o n , W ło s z k a  te P o n ­
d y  nie. A n trep ren er w k ło p o ta ch , JJoracjusze i  
K urjacjittze . Ale koroną tych wszystkich ( i ak  
mówi muzykalny L e x y k o n )  iest M atrirnonio S e -  
gretto . Tę Ope rę  napis ał  dla Wiedn i a  w r.  1792,  
która  przez swoię oryginaloośc,  ogień,  szybki  
lot pomysłów,  wznieci ła taki  zapał  publiczności ,  
iż ciągle tylko iej żądano,  dopóki  Śpiewacy wy- 
dołać mogli.  W kro ce  rozeszła się po wszystkich 
teat rach w Europie ,  i w s z ę d z i e  * uniesieniem
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przyjmowana. W iększe  T ea try  włoskie po dziś 
icazcze zadowalaią Publiczność wznawianiem la ­
go d z ie ła ,  mimo nawału tegoczesnych najwy­
kwintniejszych utworów. Ta Opera  stała s ię 'do ­
tychczas m odelem  wszystkim Kompozytorom 
O p e r  buffa. C zym aroza  b y ł  współczesnym z ie- 
nj a Iny m M ozartem  k tóry u m a i ł  roku 1791; rno- 
żoaby przy puścić, i e  pierwszy zapatryw ał się na 
drug iego: bo rysunki tych dwóch mistrzów cię- 
sto są do siebie podobne ,  z tą ro ln ic ą ,  że Mo­
za r t  w instrumentacji n ieża łow ał koloro w; C zy„ 
m a rc ia  m o le  ich za nadto sk ą p i ł ;  ale l e i  za to 
u niego, co za lekkość  stylu! iaka  niewyszukana 
lartobliwość! humor! tylko z iem ianom  włoskim 
właściwy. Z rozum ia ł on dobrze  przedm io t ,  ia- 
k i  m ia ł  tonami malować : iak iżb y  to Maląp* 
chc ia ł  ubrać pustotę w c iężkie  o d z ie n ie ?  Jakiż 
toKompozytor chc ia łby  towarzyszyć lotnemu p a r-  
la n tf  dzisiejszą zgraią  o rkiestry  ? Tu iedyoia  
słowa krzeszą iskry  uśmiechu; a gdybyśm y ie 
p rz y k r y h  uczoną i sutą barm onją , n iezyska liby .  
siny nic, u ssy s tk o b y śm y  stracil i.  Tu właśnie 
C zym aroza  iako swawolny Dek'lamator w śpiewie, 
ro z la ł  w zaokrąg lonej fo rm ie  rozśmieszaiące r y ­
sy które znamionuią w ielk iego w s« o im  rodzaiu 
Mistrza. Kto śmiać się lubi, ten n i e  będzie zwa- 
ż a ł  iak ie  iest instrumeotowanie: spostrzeże iż O r ­
kies tra  iest ty lko de l ika tnem  odcien iem  ca łego  
obrazu na iaki patrzymy i k tórego słuchamy. 
Czyrnaroza  zwiedzaiąc celniejsze stolice, b y ł  
w ff'arszaw ie  r. 1788, i przyięty najuprzejm iej 
p rzez  Króla S t a n i s ł a w a  A u g u s t a ,  od które- 
go został udarowany kosztownym upom ink iem .—  
W czorajszy  dzień b y ł  najs łotniejszym wszy­
stk ich  iak iem i odznaczyły się teraźniejsze lato i 
p ó ł  iesieni. W iche r  chwilami w ywracał d rze ­
wa, a deszcz praw ie nie  ustawał; n a jg w')ł*c‘W0iej -  
szy b y ł  między lOtą a l i t ą  p rzed  po łudniem ; za­
lew ał  ulice (P a rsza w y; o tej że porze wielu z m ie ­
szkańców tutej-szyeh widziało mocne ły tn ien ie  i 
słyszało łoskot grzm otu!  Ustawiczne deszcze iu l  
jerządziły powodzie; wczoraj tutejszy Urząd Mu- 
nicypi o d e b ra ł  sztafetą wiadomość i e  w K rakowie  
woda aa Vyi-le onrgdaj miała wysokości iuż stup

I I ,  i ciągle p rz y b ie ra ła ;  s tego powodu U rząd 
Municy: Warszaw: ostrzega mieszkańców nadw i­
ś lańsk ich ,  ażeby  m ieli się na ostrożności; a wszel­
k ie  tratwy, sta tki ,  drzewa na lądach i t. p. p rz e d ­
mioty po nad W is łą  znajdujące się, iak  najs taran­
n ie j pod odpowiedzialnością,wcześnie upalowali i 
ubezp ieczy li ,  iżby takowe nie m o g ły  być wodą 
unoszone, i mostu, tej ważnej dla Warszawy kom u­
nikacj i ,  nie  uszkodziło  lub c a łk ie m  nie zerw ało . 
—  (Ar. n .) P. Janowi G uzej, Krawcowi pod  N rem  
6 34  Magazyn ubiorów męzkich  u trzy m uiącem u, 
oświadczam publicznie podziękowanie, za d o k ła ­
dne  uszycie garnituru  na oznaczony te rm in  w c ią­
gu 24ch godzin, zwłaszcza, i c  podróżnie  bawiąc 
w W arszawie, do obowiązków wyiechać mi w ypa­
da ło .  A d a m  Z ednik . —  Wczoraj w T ea trze  Roz­
maitości przyw ołane ,  po M glu  i Żonie , JPan i 
H aipert}  po S pisie  w ojskow ym  /Panna  Deanie.

(Art. nad .}  , ,W c  wsi Ł gczeszycach  o milę  od 
G rójca ,  temu 2 tygodnie,  dwóch W łościan  : Jan 
In d u ła  i Winc: P aszkow sk i, orali na polu, ie -  
den  od d rug iego  tak , iż nie widsieli się pozagó* 
ry .  Po po łudn iu  p rzy lec ia ł  ogrom ny p tak  czar­
ny, dziob" i nogi żó łte ,  pod brzuchem  i loty żó ł­
tawe czyli szarawe; us iad ł  na roli n ied a leko  /« •  
d u ty ,  k tó ry  przeżegnawszy się na widok nieana- 
ny, odstraszył go b iczem; ptak o d lec ia ł  ku.At.rz- 
kowskiem u, i w chwili gdy  ten iarzm a na wołach 
popraw ia ł ,  rzu c i ł  się mu z tyłu na k a rk  i tak go 
mocno k i lka  razy w głow ę sk rzy d ła m i  u derzy ł ,  
iż P a szk o w sk i  u p a d ł  p rzed  wołmi, k tó re  zlęk ły  
się i o d b ieg ły  do domu z płużycą . P tak  zaś U» 
ciągła  b iiąc  powalonego, tyle mu ran poznJaw ał,  
iż W łośc ian in  maiąc twarz spuchniętą, dotąd  cho­
ry  leży .”  Przesławszy ten opis ieduem n z Pro* 
fessorów his terii natur:,  otrzymaliśm y od niego co 
n a s tę p u ie : „D o n ies ien ie  powyższe, n ie  p rz e d ­
stawia nic n iepodobnego  do uwierzenia. Ptak* 
d rap ież n e  posiadaią wielką s i łę  w szponach. Je* 
den  z uczonych Urzędników leśnictwa u nas, przed 
k i lk ą  laty przytomny b y ł  wybieraniu orlą tka 
z gniazda przez 2ch chłopców wiejskich, * k tó­
ry ch  jednem u ten o rze łek ,  chociaż n iedorosły , 
tak zapuścił szpony w kolano, że W ieśniacy nie
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tf-ogąc go oderwać, musieli ptakoai szpony zato­
pionej oogi poprzerżynać i dopiero końce ich 
* fan powydobywać. Ptak drapieżny zgłodnia ły ,  
Uia i śmiałość zadziwiaiącą. Nierównie mnirj,szy 
°d orłów, spadłszy niedawno w okolicach Jezior* 
»)■ na wyżła, tak w nim szpony zagłęb ił ,  Se i b ó ­
l e m  i strachem rażony pies, z wrogiem swoim 
długo b ieg a ią c ,  dopiero gdy padł i z d e c h ł ,  
® ptaka oswobodzonym został. T ego  ptaka do 
Warszawy potem przywiezionego, wielu c iek a­
wych oglądało. Szkoda dla nauki, że przytomni 
wypadków i Lgczeszyckieir.u, nie uchwycili lub nie 
Uezpaznali dokładnie gatunku ptaka. Zdaiesię ,  
®e uiin b y ł  orzeł zw yczajny  w odmianie czarnej."

A nglja . —  Cesarsko Rossyjski P oseł  Ilarou 
R'Tinou', chorował przez doi kiika; iuż ma się 
lepiej. —  Znakomity Chirurg aogiels: P. Antoni 

(KarliI),Nadchirurg szpitalu z W estm in­
ster, rozstał się z tym światem.

Frcmcja. —  p, Bergeron  (Bcrżorą) zapczwał 
teraz i p aDa Gisquet (G iske) ,  za to, że go umie­
śc i ł  w swoich pamiętnikach na liście królcbój- 

'— 1J- G «« 0< (G izo )  miewa codziennie nara-
> * Lord e m Gran wił. —  Algierczyk z pułkuSpa- 

npw zostawszy ciężko ranionym, m iał być prze- 
^lesio«jy do domu In w.ilidów; e trudnością *Jo- 
f 3'”'® go nakłonić do porzucenia turbanu i brody, 

nie zgadzaj.] się z ubiorem Inwalidów. 
&Ł*zpanfa. —  Pismo karlistowskie wychodzą- 

Ce ** Rordoy zapewnia, ze Espartero  na wiosnę 
Królowę Izabellę i iej Siostrę do W łoch , i

• stronnictwo exaltadćw u ły ie  tej okoliczności 
e*n uznania domu Burbonów  iako pozbawione-

8® tronn. —  pfa prowincji bandy gerylasowskie  
"l'0 *41**? ciągle mieszkańców- —  Dowódzca go-

• dSQłrski L esu ina ,  skazany na śmierć, został 
P r a w i o n y  zmysłów.

„ ■— Igo b. m. odbyły  się w Florencji
**Y‘U Ufubiego Demidow  Xifcia S. D onato , 

'f  niczką M atyldą  M ont/ort (Mąfor), Córką 
^ " ron u n a  Ranapartego  b. Króla W estfa lskiego. 
^Up ani z Kościoła rzymskiego i greckiego po- 
POd^”8 dostojnej Parze. Panna młoda prócz  

wnuku otrzymanego z rana po węselu, otrzy­

mała ieszczs na ślubny podarunek klejnoty, war- 
t -ści 2cb miljonów fr. Mówią także o brewjgrzu 
darowanym O j c u  Smu i o Krzyżu darowanym 
Arcy Biskupowi w Florencji. Dostojna Para wy- 
iechała 3go b. m. na zimę do Rzym u.

Niemcy. —— 13go b. m. solennie obchodzono 
w Berlinie 39fą rccznicg urodzin N. Królowej 
Pruskiej. —  Rozmaite kraie niem ieckie uzbra- 
iaią swe wojska, aby na każdy przypadek być 
w pogotowiu. Zapewnienie spokojności wewnątrz 
i uzbrajania Francji są tego powodem. Szw a j-  
carja  zachowa neutralność, iednak«swe wojsko 
sposobi tak, aby również zostawało w pogotowiu.

Turcja. —  Załoga w A krze  składa się nie 
z 1000, ale z 4000  ludzi. —  P. Cochclet ( S e s z e ­
le )  pomimo swoiego wpływu u W ice-Króla, zo- 
staie ieduak w obawie o swoią osobę śród Mu­
zułmanów poduszczanych przeciw wszystkim  
Chrześcjanom.

liozmaifoSci.—  Po wylądowaniu armji Rona- 
partego  w Egipcie ,  Emir L ibanu , który iak tera  
w krytycznem położeniu nie wiedział czy przyj­
mować rozkazy * K airu , czy też z S ta m b u łu ,  po­
s ła ł  swoiego Sekretarza do Darnietly, celem od­
bierania od niego częstych raportów o skutku naj­
ścia Francuzów. Aient len nazwiskiem M ualiint 
N akala  pochodzący z rodziny stambulskiej osia .  
dłej w Syrji, która przeszła na rejigję katolicką,  
p e łn i ł  u Emira obowiązki Radcy i domowego  
Poety. M uallim  N akala  wydał teraz w ięayku  
arabskim//«ćory? wyprawy Francuzów wEgipcie , 
a P. Desgranges (D egraaż)  starszy p rzełoży ł ią 
ca ię*yk francuski.—  W  teatrze Skali w M e- 
dyolanie  przedstawiono 3go b.m. nową operę D o- 
nizetego pod tyt: Córka p u łk o w a .  —  Gazeta am e­
r y k a ń s k a  czyni uwagę : Co.dzieu można napoty­
kać przynajmniej s  10 mężczyzn iąkałów, ale pe-  
wno nigdy nie słyszano o Kobiecie, aby iej w m ó­
wieniu co stawało na przeszkodzie .—  Ulubiona 
Artystka dramatyczna Pani E d w a rd  z teatru S. 
M arcina  w P a ry iu ,  przedstawiając I2g  o 2 . m, 
rolę warjatki w dramie Dziecio bójstwo, w skutek  
zbytniego wzruszenia, a może w skutek  natężo­
nej pracy przyuczeniu się roli, wpadła w is to-
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tne  p o m i e s z a n i e .  D o t y c h c z a s  starania L e k a ­
r z y  w z g l ę d e m  p r z y w r ó c e n i a  iej  z d r ow i a ,  b y ­
ł y  d a r e m n e . —  W  k o ś c i e l e  Ś g o  G r o b u  w S .O *  
m e r ,  s t a w i ł  s i ę  n i e d a w n o  K u p i e c  ob ra zó w,  c e ­
l e m  o d k u p i e n i a  o d  w ł a d z y  k o ś c i e l n e j  o brazu ,  
l u b  z a m i e n i e n i a  g o  na i n n y ,  b ar d z i e j  e f e k t u -  
wy .  J e d e n  z C z ł o n k ó w  tej^e w ł a d z y  naradza-  
i ą c  s i ę  o c e n i e ,  r z e k ł  Sor t em do  Ku pc a  i „ Z a
2 0 , 0 0 0  fr .  m o ż e s z  g o  Pan o t r z y m a ć . ”  „ D o b r z e ,  
o d p o w i a d a  d r u g i  k ł a d ą c  na s t ó ł  2 0 ' b i l e t ó w  p„  
1 0 0 0  fr , ,  i prosz ę  o k w i t a c j ę . ”  Ł a t w o  s o b i e  w y ­
s t awi ć  z a d z i w i e n i e  o b e c n y c h .  P o w i e d z i a n o  na­
b y w c y ,  S e t o  b y ł o  t y l k o  Sa r t e m,  l e c z  K u p i e c  u- 
t r e y m u i e ,  Se  ina ś w i a d k ó w  i S.e p r a wn i e  posta­
ra s i ę  o z i s z c ze n i e  kup na .  N i e z n a i ą  Jeszcze  ko ńc a  
tej  s pr a w y ;  w s p o m n i o n y  obraz  i es t  p r z e p y s z n y m
0 r y g  i u a ł e  m J o r d e n a ,  o s z a c o w a n y m  na 4 0 , 0 0 0  fr:,  
—  1 7 g o  z.  in. u b o g i  Wy r-  b n i k  trudni f jcy  s i ę  z b i e ­
r a n i e m  k o ś c i ,  z n a l a z ł  w W ie d n iu .  pu l jare s ,  z a w i e ­
ra j ący  3 6 0  z ł .  P o c z c i w y  ten C z ł o w i e k  i d ą c  do  
Bi ur a  Pol i cj i  d l a  o d da n ia  z g u b y ,  p o S y c a y ł  s o b i e
0 1  k o l e g i  na d r o d z e ,  6  g i v s z y  oa c h l e b  !

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
D r e isch ock  Alexan: Koncerois ta  z P r a g i  > Katnpe  

Pran: Sekretarz  tegoż .  7 W ro c ła w ia ;  K a c z k o w s k i  Fran:  
Dzie :  z W r o n ik ó w ;  Czernicki Raf: Dzie: * Z b iiew ko;  
K w ile ck i  Hra: z Poznania ;  Bromirski Onuf-' Osie: z 
Żebrów ; M ańkow ski  Ant: Dzie: z Kamienia; Z achert  
W 11: Dz: 7. Zgierza;  R a d o s ze w ic z  Art: Dram: z Lublina.

P O N I E S I E N I A .
Z zagran icy  sp row ad zon a  K O M O D A  graiąca o p e ­

ry i tance r ó ż n e ,  ie s t  do sprzedania .  W i d z i e ć  tą m o­
żna p r z y  ulicy  L eszno  pod Nr 7 | 9 ,  n W ł a ś c i c i e l a .

P I E K A R N I A  z S k lep em ,  do naięcia  p r z y u b c y  L e ­
szno pod Nr 719.

P A N T A L J O N  m a h o n io w y  dobry ,  iest 
do sprzedania  lob  naięcia  w K antorze  lu -  
formacjj:  pr zy  u l icy  K r a k o w s k i e  P r z e d ­
mieście  pod Nr 415 .

S A L O P A  a t ła s o w a  g r a n a to w a ,  z u p e łn ie  now a ,  * 
bardzo d ob rego  at łasn ,  z kapturkiem  a t ła s o w y m  kar­
m a z y n o w y m ,  p o d sz e w k a  m arse l inow a granatow a  pod  
ca ła  sa lopą ,  iest  do sprzedania  o P. L ipn ick iej  w  
P a ł a c u  J W .  N o w a k o w s k ie g o  pod Nr 617  przy ulicy  
U a n ie le w ic zo w s k ie j ,  w szed łs zy  w bramę po lew ej rę- 
re na dole .

Zawiadamiam in teressow aną P u b l icz n ość ,  iż w dnia  
y i s  Listopada  r. b. rozpoczętą została licytacja  Bi-

b l j e t e k i  przy  u l icy  L eszn o  pod Nrcm 7 3 3 ,  i tak ow a  
sprzedaż w yjąw szy  św ię ta  nadzienie  od ga d z in y  ii z 
p o łu d n ia  k o n ty n u o w a n ą  będzie .  E rlw . iV a i jm c s h  K.  

[ » •  F O R T E P J A N  m a h o n io w y ,  n o w y ,  i  bard /.o
p ię k n ym  g ło s em ,  iest  do sprzedania  z» bar-

r“ dzo poaiierną cenę;  w idz ieć  można u fa b ry ­
kanta  M ik o ła ia  S la l t i? w domn pod Nr 51 w R y n k a
S tare go  Miasta,  na lm  piotrze,  a o c en ę  i s p r ze d a ł  
d o w iedz ieć  s ię  i u ło ż y ć  w mieszkaniu  P.  Lipnickie]  
w  P a ł a c u J W .N o w a k o w s k ie g o ,  u l ica  Danielewicfcow ska.

L A M P Y  nocue  z p o ledyń czyra  i d u be ltów yto  c y l i n ­
drem, do k tórych  na noc  t jJ k o  za g ro tz  O le iu  p o ­
trzeba,  sq do nab ycia  w dob rym  go łuDku i po  cenre 
m iernej,  przy  u l icy  B ie lańsk ie j  w prost  T łu m a c k ł e g o  
N r §0 8  w fab ryce  ^ zn w axu  i inn ych  w y r o b ó w  Cheinir.

D nia  17 Listopada r. b. zg in ą ł  ir> a ły  
P I E S E K  z o t t a w y ,  roaiący ł a p k i  białe;
Ł a s k a w y  Z n a la zca  lub ten k tob y  w y ś l e ­

d z i ł  gdz ie  ta k o w y  P iesek  się  znajduie , raczy dać zuać  
pod Nr 1067 przy  u l icy  K ró lew sk ie j ,  ra nagrodą.

. DYIIY GIIfĄĆ Y ~
K A N  T O R E  M I N  F O R  \J  A C  Y  J N  O -  S  A D O  W  O -  

A D M I N I S T R  A C Y J N Y . M ,  
p r z y  u l ic y  T r ę b a c k ie j  p o d  I \ rrc?n 6 3 8 .

3 0 ,0 0 0  z ł  na p ierwszą b y p o to k ę  domu tnn- 
• ro w a n e g o  w Y\ at szaw ie ,  gntow izuą i w każ­

dym  czasie ,  iest  do pożyczen ia ;  o w aru n k ac h  dd t t j 
operacj i potrzebnych ,  w ed le  przy ję tych  w m ym  K a n ­
torze  zasad,  można będz ie  stropie  i n t er e i s o w a n e j  z sa-  
mym W ła ś c i c ie le m  k a p ita łu ,  bez w p ł y w u  3 g o ,  po-  
Seczegó łow ie  zostać objaśnionym  i u m ó w ić  się .

A lo izy  Ja n  dc flJogiia  S tankiew icz-
"" — -----------------------"F--------------------------------

Dziś  rano c ie p ła  stopni 4. W czoraj w po łu d n ie  tf.
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  Jutro  7 raz P rze sa d a  

i  N a tu ra . Balet.
Co dzień w Rajtszuli  P rym asow sk ie j ,  W i E L O R Y B .
L _iś w ieczorem  w- K a wis  roi w domu L ilpop a  przy uli­

cy B ie lańsk ie j ,  KYY'INTET Rub- ćAźgrać będzie .
Na Nowyrn ś w iec ie  pod Nr 1307,  o twartą  zosln ła  

pod znakiem  Syreiry ,  T R A K T . I E K N I a  i K A V M AK -  
NIA; w której tak P otraw  iako  też  i N apoiń w  dostać  
m ożna za cen ę  bardzo um iark ow aną,  przy r s c h łe j  u- 
s łu d ze .  O biaJ  sk ładający  się  z 5 c i u  P o tra w ,  k a s z ln ­
ie  z łp .  1 gr. 15: m ożna  także  a m b o n o w a ć  m ies ięcz n ie ,  
oraz iest  Obiad na porcje .

Ju tro  iv h a n d lu  M aicw s iego p r z y  u lic y  P cetn arsk ie jt 
Śniadanie  : S zczu pak  z w ł o ś z c z y ,  Sandacz z sos: kaparo:  
i ia iam i,  K arp sa d zo n y ,  L i n z  kapuś:,  O k oń  i K araś z sos: 
lub w szystk ie  sm ażone,  Zupa ryb:, M akaron włos .  « P"r' 
m e zon em , Pieezń  huzarska z kapustą ,  P o lę d w ic a  z g rzy ­
bami,  K o t le ty  i Zrazy ne lsońsk ie .


